Ne 47. 


— 
Pismo to wychodzi codziennie oprócz nie- 


dzieli i swiąt uroczystych w drukarni SŁ. Gicsz- 
k owsliiego. 


IMIONA RZYMSKIE. 
Jutro Anastazyi P. 


SOBOTA 27 LUTEGO. 


Zaliczenie na trzy miesiące Złp. 40. 
miesięczne złp. 4. 
IMIONA SŁĄWIĄANSKIE, 


Jutro Twarzynir. 


-e TTI ACYE Mer TEOROLOGICZNE. 
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Część Urzędowa 
Nro 74485 w Warszawie d. $p Mca Paźd. 1835. 
DYREKCYA GLOWNA 
TOWARZYSTWA KREDYTOWEGO ZIEMSKIEGO, 
Stósownie do artykułu 124 prawa o 
Towarzystwie Kredytowem Ziemskiem o- 
głasza, że Listy Zastawne na summę ogólną 
złp. 3300 a wszczególności Lit. D. Nro 126309 
Da złp. 500 i Lit. E. Nro. 42204 na złp. 200, 
z kuponami od włącznie pierwszego półrocza 
1833 r. tudzież Listy Zastawne Lit. C. Nr. 
63680 na złp. 1000 i Lit. E. Nr. 36780, 
36781, 77957, 94959, 97861, 139910, 141608, 
142232, z kuponami od wlącznie drugiego pół- 
rocza 1832 r. posiadaczowi ich Fryderykowi 
Kleppin w Berlinie zamieszkałemu zaginęły, 
tak dalece że nikt dotąd do Dyrekcyi Głó- 
wnćj niezgłosił się po odbiór prowizyów od 
owego czasu zalegających. 

Z powodu wniesionego żądania przez po- 
szkodowanego właściciela o wystawienie du- 
plikatów, wsywa wszystkich którzyby do wła- 
Sności wyrażonych wyżej z numerów Listów 
Zastownych prawa jakowe mieć mogli aby 
ztakowemi do Dyrekcyi Główućj w Warszawie 


w przeciągu roku jednego licząc od daty 
pierwszego ogłoszenia w pismach publicznych 
niniejszego obwieszczenia niezawodnie zgło- 
sili się, inaczćój rzeczone Listy jako nie ist- 
niejące za umorzone uznane a w miejsce ich 
duplikaty poszukującemu wydane będą. 
Członek Rady Stanu Prezes 
(podp.) Morawski. 
Pisarz Dyrekcyi Głównćj 
(ir.) (podp.) Drewnowski. 


PoLskA. Wypis z protokulu sekretarya- 
łu sianu królestwa Polskiego. Z Bożej ła- 
ski: My ALEXANDER I. Cesarz Wszech 
Rossyi, Król Polski etc. etc. etc. Gdy za- 
prowadzone w krajach naszych naukowe in- 
stytuta, wtakim znajdują się stanie, iż mło- 
dzież dostatecznie ma ułatwione środki na- 
bywania nauk i umiejętności, na przedstawie- 
nie komnissyi rządowej wyznań religijnych i 
oświecenia publicznego , tudzież spraw we- 
wnętrznych i policyi po zaciągnieniu zdań o- 
gólnego zgromadzenia Rady Stanu królestwa 
naszego Polskiego, postanowiliśmy i stano- 
wiemy, co następuje: Art. 1. Odtąd każdy 
z młodzieży polskiej chcący udać się do za- 


granicznych instytutów naukowych dla udo- 
skonalenia się w umiejętnościach lub sztukach 
pięknych, opatrzony być powinien szczególnem 
pozwoleniem Naszem, za pośrednictwem kom- 
missyi rządowćj wyznań religijnych i oświe- 
cenia publicznego z zastrzeżeniem, dopelnie- 
nia po powrocie, warunków uchwały Namie» 
stnika naszego pod dniem 19 czerwca 1819 
roku wydanej względem ważności dyploma- 
tów na otrzymany stopień akndemicki za gra- 
nicą.— Art. 2. Młodzież zbstsjąca w tera- 
Źniejszym czasie na naukach za granicą, win- 
na jest postarać się o pozwolenie dalszego 
pobytu, lub powrócić w przeciągu roku licząc 
od dnia 1 września r. b.— Art. 3. Udający 
się w tym celu za granicę bez otrzymanego 
od rządu pozwolenia, lub niewracający na 
czas w pozwoleniu oznaczony, wyłączony zo- 
staje od wszelkich publicznych urzędów i funk- 
cyi, które od nominacji rządu zależą. — Art, 
4. Dopelnienie niniejszego postanowienia Na- 
szego, które w dzienniku braw ma być umie- 
szczone, kominissyom rządowym, w czem do 
której należy, polecamy.— Dan w Petersbur- 
gu d. 28 marca (5 kwiet.) 1S22 r. (podpisa- 
no) ALEXANDER. — Minister wyznań i o- 
świecenia, „(podpis.) Stanisław Gradowski,— 
Przez Cesarza i Króla: (L.S.) minister se- 
kretarz Stanu, w zastępstwie jenerał brygady 
radzca stanu dyrektor jeneralny, (podpisano) 
Stefan Hr. Grabousti— Zgodno z oryg. mi- 
nister sekretarz stanu, w zastępstwie jenerała 
brygady radca stanu dyrektorjeneralny, (podp.) 
Stefan lir. Grabowski—  Zzodno z orygin: 
radca sekretarz stanu, jenerał brygady, (podp.) 
Kossechi.— Z godno z wypisem: minister spra- 
wiedliwości, (podp.) M. Badeni. — W zastęp- 
stwie, sekretarza jeneralnego, (podp.)' Anto- 
ni Podbielski. 

Obok tego zawiadamia komimissya woje- 
wódzka, że Rada Administracyjna królestwa 
postanowieniami z dnia 13 (25) czerwca, 27 
września (9 października) 1833 roku i 4 (16) 
czerwca 1535 nietylko rozkazała, aby prże- 
pisy powyższego postanowienia w calej mocy 
dopelniane byly, ale nadto z powodu, iż czę- 
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sto wydarzają się wypadki, że młodzież pol- 
ska udająca się do obcych krajów za paspor- 
tami, korzysta z tej sposobności, w celu uczę» 
szczania tamże na uniwersyteta, do różnych 
instytutów i szkół; poleciła utrzymywanie w 
Kommissyi Rządowćj S. W. D. i O. P. książ- 
ki alfabetycznej wszystkich młodych ludzi, 
którzy okazali się lub nadal okażą się win-- 
neini przekroczenia ogólnego w tćj mierze 
przepisu, a to końcem kommunikowania wszel- 
kich w tym wzgiędzie posiadanych wiadomo- 
ści, wszystkim władzom rządowym, które o 
bowiązane są pod odpowiedzialnością niedo- 
puszczać do jakichbądź urzędów i posad pu- 
blicznych, od nominacyi rządu zależących, 
osób wyżej wzmiankowanych— W Warsza- 
wie dnia 14 stycznia (5 lutego) 1836 roku.— 
Czlonek rady stanu prezes, w zastępstwie Zie- 
mecki.— Sekr. jiny, B. Maleszewski. 


W dniu 15 (27)b. m. zaczzynając się o go- 
dzinie 10 z rana, w sali posiedzeń Banku, od- 
będzie się publicznie włożenie do kol nume- 
rów seryj obligacyi udziałowych z pożyczki 
42 milijanowćj, samo zaś losowanie seryj na- 
stąpi w d. I maroą r. b. o godzinie 10 z ra- 
na w temże samemi miejscu. 


Nremcy. W Wajmarskiem Xięztwie zapro- 
wadzają co raz więcej fabryk cukru z buraków 
według nowćj metody Zier-Ilanewalda. Tego- 
roczna zima jest u nas bardzo niestała i bur- 
zliwa, z śniegiem, mrozem, ciepłem, na prze- 


miany oznaczona; a barometr czasem w je- 


dnym dniu podnosi się od 26 do 27, 19 i opa- 
da. — Poseł Zjednoczonych Stanów Ameryki 
północnej przy dworze petersburskim, pan 
Wilkins przybył do München w mićjsce 
swego przeznaczenia. GPS. 


FRaxcya. Po tylu domysłach względem 
utworzyć się mającego ministerium, przesta- 
ły na koniec dzienniki zapelniać kolumny 
swojemi uwagami względem powyższego 
przedmiotu poprzestając na tem, Że kryzys 


„ministeryalna może potrwać jeszcze czas nie- 


jaki. Sprawujący interessa dyplomatyczne przy 
Zjednoczonych Stanach Ameryki pólnocnćj 


p. Pageot już wrócił z Nowego Jorku do 
Paryża. W całćj Francyi znajdojg się obe- 
cnie 166 kas oszczędności, które wniosły 66 
milionów franków do skarbu publicznego. — 
Nadzwyczajną drogą nadeszła wiadomość do- 
nosi, że sąd parów Fieskiego Moreja i Pe- 
pina na Śmierć, Boara na dożywotne więzie- 
nie do robót skazał, Beszera zaś uniewinnił. 


HiszPAaNIĄA. Królowa 
adregsy ze wszystkich prowincyj królestwa, 


Wynurzujące zadowolenie z rozwiązania Kor- 


rejentka odbiera 


tezów. 
Rzymem odkryto spisek Karlistów i uwięzio- 
no kilka osób, coś podobnego miało zajść 
w Serilli. GPS. 


AsGLlA. W listach z Paryża 
nyh, wystawione jest teraźniejsze położenie 
rządu fraucuzkiego jako bardzo przykre, 
z przyczyny, że nie jest w mocy króla po- 
stawić na czele zarządu ludzi z tak zwa- 
nej restauracyi, a prócz dotychczasowych mi- 


Między duchowieństwem w Toledo a 


otrzyma- 


nistrów, mało kto znajdzie się pomiędzy de- 
potowanymi, usposobionemi do kierowania pu» 
blicznemi sprawami. Przydajemy do tego je- 
szcze, że Tiers Parti niewiele się różni od do- 
ktrynerów, w tem chyba tylko, że sprzyja 
nie co więcej stanowi obywatejskiemu, lecz 
nie ma zamiaru zwalniać surowych przepisów 
prawa o druku, ani myśli o udzieleoia amne- 
styt. Taka okoliczność nasuwa wielu osobom 
przekonanie, že teraźniejsi ministrowie pozo* 
staną na miejscu, wyjąwszy bowiem przed- 
miot redukcyi rentów, mogą zresztą we wszyst- 
kiem na pczychylnej większości izby deputo- 
Wanych polegać. 

Sprawiło tn niemałe wrażenie, że kapitan 
Antoni Mailand, należący do zapeleńszych to- 
Tysów, ma sobie przeznaczone dowództwo je- 
nego z nowou zbrojonych okrętów liniowych. 

Wrokn od d. 26 grudnia 1834, do dnia te. 
50 w 1535 wywieziono z Anglii 57,764 
Uncyi w monetach złotych, mających 224,959 
tut. szt: wartości; w bryłach zlotych 29,529 
Uncyj, mających -104,465 fut. szt., wartości; w 
srebrze Wwywicziono monetą 11,211,576 uncyi 
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mających wartości 2,802,894 fnt. szt.; w bry: 
łach 766,814 uncyi, mających wartości 191,703 
fnt. szt.; w ogóle wywieziono złota i srebrą 
za 3,324,021 fut. szt. (132,960,840 złp.). Z te- 
go poszło najwięcej: złota do Lisbony, bo 
56,389 uncyi; srebra do Całais, bo 9,571,852 
uncjj. GCW. 
Rząd wyprawia tersz częstych gońców do 
Malty i wysp Jońskich; domysły są rozimai- 
te, jedni utrzymują że flotta rozpocznie wo- 
jenne działania przy brzegach syryjskich, dru- 
dzy, że się na pokój zanosi.  Otworzono 
skladki na zakupienie domu w Dublinie dla 
O'Connella; pierwszy wpisujący się dał 500 
funtów szterlingów. Times donosi, że za po- 
średnictwem Anglii dawne stosunki między 
Portugalią a Sardynią przywrócone zostały. 
Według listów z Kanady nadeszłych panuje 
tam wielkie wzhurzenie umysłów z przyczy» 
ny rozwiązania korpusu S/rzelców brylanskich 
przez gubernatora, który uzbrojenie się o- 
negóź bez pozwolenia wiadzy wykonawczej 
uważał za przeciwne prawom obawiązującym. 
Czyn gubernatora uważano za dowód jego 
Sprzyjania Francyi i odgrażano utłumieniem 
jego stronnictwa nawet i silą zbrojną, jeżeli- 
by tego okoliczności wymagały. W tym ce- 
Ju Żądano zwołania kongresu calćj angiel- 
skiej posiadłości w Ameryce. Najpóźnićjsze 
wiadomości z Ameryki północnćj donoszą o 
burzliwych posiedzeniach  parlamentowych 
względem postawienia kraju w stanie obro- 
ny. Zdaje się jednak, że skoro kongres od- 
bierze depesze pośrednictwa ofiarowanego 
przez Anglią, przystanie na propozycje 
spłaty 25 milionów franków ze strony Fran- 


cyi która dług ten bezwarónkowo uznała. GPS. 


WzocHy. Król Neapolitański jest nie 
do pocieszenia po skonie swojej w kwiecie 
wieku zmarłćj małżonki, i bardzo się zmie- 
nii, tak Że się lękają o jego zdrowie. GPs. 


AMERYKA PÓŁNOCNA. Ostatnie poselstwo 
Jacksona Żadnego nie miało wplywu na kurs 
papierów; zkąd wnosić można, że Zjedno- 
czone Ńtany pragną pokoju z Francyą, dla 
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tego wszystkich zadziwia obstawanie Adam- 
sa za wojną w izbie reprezentantów, ile Że 
niedawno jeszcze oświadczał się za zgodą i 
pojednaniem; domyślają się wpływu obcego. 
W Florydzie indyanie wycięli w pień dwa 
oddzialy wojska, tylko 3 żołnierzy zdołało 
ucięczką ratować się; wysłano tam inne woj- 
ska na statkach parowych. Statek północno- 
amerykański wiozący ochotników do Texas 
wpadł w ręce Mexykanów którzy ich wszy- 
stkich do więzienia wtrącili. GPS. 


Rozuwarroscr. Zręczność Indian. Ko- 
bieta do połowy obnażona wzięła kij bambu- 
sowy, dwadzieścia stóp wysoki, postawiła go 
pionowo na płaskim kamieniu i z niepojętą 
prędkością, bez żadnej pomocy wdarła się na 
jego wierzchołek. Potóm stanęła jedną no- 
gą na końcu bambusa i trzymała go wró- 
wnowadze. Miała na sobie pas, do którego 
przymocowany był dlugi lejek. Nagle nada- 
ła swojemu ciału poziome położenie; a przy- 
tem koniec bambusa włożyła w wydrążenie 
żelaznego lejka, W takiem położeniu krę- 
ciła się do koła z taką szybkością, že i nam 
zawróciła się głowa; przez cały czas zdawa- 
ło się, że nadnaturalna jaka siła utrzymywa- 
ła kij w pionowym kierunku. Potem w tył 
wykręciła nogi, tak, że piętami dotknęła się 
ramion, chwyciła się za nogi rękami i krę- 
ciła się znowu, z tak nadzwyczajną prędko- 
ścią, że niepodobna było rozeznać rysów cia- 
ła, sądzihbśmy že patrzymy na kręcącą się 
kulę. Nakoniec z sunęła się z kija, odrzu- 
cila go daleko od siebie przyczem nieużywa- 
ła rąk do pumocy. — Po niej wystąpił męż- 
czyzna wysokiego wzrostu, atletycznej po- 
stawy, rzucił się na ziemię, założył na krzyż 
ręce na piersiach, podniósł się zwolna i 
stanął na głowie. W tćj nieaaturalnej po 
stawie ntrzymywał się w równowadze. Po- 
tem podano mu do rąk miseczkę z [6 mie- 
dzianemi kulami; rzucał niemi do góry, ry- 
sując kierunkiem ich biegu mnóstwo roz- 
maitych kształtów; wszystkie były w ruchu, 
a żadna nie padła na ziemię. — Po niejakim 


czasie zbliżył się mały, wysmukły mężczy” 
zna, wdarł się na swojego towarzysza i stą- 
nął na jego nogach bujających w powietrzu, 
gdyż stał ciągle na głowie. Podano małema 
drugą miseczkę, także z 16 miedzianemi ku- 
lami, który podobnie rzucał je do góry, ra- 
zem więc 32 kul w ciąglym były ruchu. Ku- 
le te przy blasku zachodzącego słońca wys. 
stawiały podobieństwo złotego deszczu. Kie- 
dy sztukmistrz na górze stojący w końcu po- 
łapał wszystkie swoje kule, skoczył na zie» 
mię; i drugi stanął także natychmiast ną no- 
gach. Po krótkim wypoczynku wysoki wy- 
prostował się jak słup, jego towarzysz wdarł 
się znowu na niego i głową stanął na gło- 
wie tego żywego piedestału; teraz zatem spo- 
czywała głowa na głowie, jak przód nogi na 
nogach. Obadwa trzymali się za ręce dopó- 
ki się nie zapewnili, Że utrafili równowagę; 
potem puścili się, a na wierzchu stojący roz- 
ciągnął ręce, dla pokazania publiczności, jak 
mocno się trzyma. Í wtćj postawie powtó- 
rzyli zajmującą sztukę z kulami. Kiedy to 
skończyli, mały wziął kilka cylindr na dwa 
cale dlugich, ustawił je jeden Ra* drugim 
na nosie i utworzył z nich kolumnę, prze- 
szlo stopę wysoką. Pomimo nadzwyczaj tru- 
dnego swojego położenia utrzymał tę kolu- 
mnę w równowadze. Potem położył na niej 
cztery cale długi żelazny drążek, na drążku 
znowu cylinder, na cylindrze lancę. Ponie- 
jakim czasie rozebrał zwolna tę budowę, sdej- 
mując, tak jak kład, po sztuce, RGCW. 


BE T E T ona I 
Od 26 do 27 Lutego. 


PRZYJECHALI DO KRAKOWA 
Bob:owski Zelislaw brabia, Hauke Xawery, Le- 
Wiecki Felix, Buczek Franciszek , wszyscy z Galicyi 
Ogonowski Józef z Prusa, 
WYJECHALI Z KRAKOWA. 
Tessaro Józef do Galicyi, 


—— a 


